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Qdy na Kremlu-
to zą się rozmowy, 

- angjelski gubernator Robertson czyni 

J~I~~~~r~=~~ł~~~~~~~;~!~~~!IJws stko, by przyśpieszyć rozbicie 
Ni iec. Prasa anglo • amerykańska 
ws częła 9becnie wrzawę na temat ko 
niEµ:zności „uregulowania sprawy nie-

11'9ckie j" po to, by zamaskować tę 
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rozbijacką robotę. Kampania ma na 
celu nie tytko uspokojenie Niemców, 
lecz również zdezorient,pwanle demo· 
kratyqpej opinii publicznej. 

Wąt'!Jliwe jest jednak, by manewry 
propagandowe odniosły jaldś skutek. 
Społeczeństwa oceniają politykę 
państw zachodnich w sprawie nlęmie 
ckiej nie na podstawie słów lecz we-

0 
_ dług czynów. 

bładna histeria, CZY Czyny te wskazują, że Stany Zjedno 
~ czone i Anglia, nie bacząc na ostrze· 

prze z ucie k I t: s i?,~~:;~~~~:~!~~~~~~::~ 
R k • • • d • t ' kol h• t • • ' zakończyła .swe prace 

'.~;.:: ea CJI nie u a się za rzymac a IS or11. Na wtorkowym posiedzen·iu komitetu 

· Nowojorski korespondent „News Chro\przyjaznych stosunkach i czy znają oso- Reprezentantów wezwie do składania generalnego Konferencji Dunajskiej za­
nicie" twierdzi że na okres zimowy po biście naukowców radzieckich lub też zeznań słynnego uczonego Einsteina. twierdzono głosami przedstawicieli 
wyborach w ra

1
zie zwycięstwa demokra czy studiują radzieckie publikacje nau- Obecnie komitet zastanawia się podo- wszystkich państw naddunajskich astat 

\ów lub republikanów przewidziane jest kowe. bno nad metodami śledztwa w sprawie nich 5 artykułów radzieckiego projektu 
spotęgowanie nagonki na obrwateli St. Nie jest wyklucz.one, że komitet Izby prasy amerykańskie). konwencji o żegludze na Dunaju. 

Zjednoczonych, oskarżonych ot. zw. ----------------------------'"9f----------------­
działałność antyamerykańską. 

Komitet Izby Reprezentantów stworzo 
ny do zwalczania „działalności antya· 
merykańskiej" ma rozpocząć dochodze 
nia na terenie uniwersytetów l innych 
uczelni oraz na terenie prasy amerykań 
skiej. Czołowi naukowcy takich uniwer 
sytetów jak Princetown, Columbia, Yale, 
Harvard, Nowy Jork i Pensylwania będą 
zmuszeni do stawienia się przed komi­

Pomyślne zbiory.w Kraiu 
uniezależniają nas w tym roku od importu żyw­

ności. - Oświadczenie ministra Lechowicza 
tetem I udzielenia odpowiedzi na wszy Minister Aprowizacji - Włodzimierz Le· 1 zbóż w pełni pokryje nasze potrzeby konsum 
stkte Jego pytania, lub też narażą się chowicz, wygłosił w dniu 17 bm. przez radio cyjne, jak i zapotrzebowanie na pasze treści 
na karę za zlekceważenie rozkazów ko- proklamację pt. „Ocena sytuacji aprowiza- we dla inwenfarza, a ponadto da nam pe· 
mltetu. cyjnej - „Minister Aprowizacji do konsu- wne nadwyżki el•sportowe. 

Ostatnie zjawiska na rynh'll miesno-tłu· 
szczowym w niektórych ośrolllrnch miej· 
skich są następstwem wydatne~ wzr::-st11 
konsumcji, a nie spadku produkcji, l•tórego 
nie ma skoro mamy wzrost pogłowia, są 
więc wynikiem raezej zjallisk dodatnich, 
niż ujemnych, świadczą bowiem o znacznym 
podlliesi.cniu się stopy życiowej 

W ciągu minionego roku przedstawi· menta". Treść tej prelekcji podajemy w Na tle ogólnej pomyślnej sytuacji i oceny 
cle\e komitetu zwiedzili już wszystkie streszczeniu. podstaw produkcyjnych żywca w kraju wy. 
amerykańskie instytucje wychowawcze I W o. cenie tegorocznych zbiorów doniesie- dać się mogą niezrozumiałymi przeżywane 
ckupując książki i sfcrypfy profesorów,' -?-ia z różn.ych ~tron kraju ~ zgodne co _do l)~tnio w .nickteryoo miastach pr:ł1ljścio· 
którzy będą mus\e\i tłumaczyć się ze Je~ego: z? zbiory. ~ą po~yslne, na pozro- we trudności w zaov2frze~iu ludn-0ści w mię­
swego postępowania I ze swei \deo\o· ~ue znac~rue P.ow~zcJ przeciętnego P.i:zedwo- so i tłuszcze, trudności często fałszywie 
gli Jennego i o wielki odsetek lepsze mz w ro- pojmowane i komentowane i przez to w pe-

Zos\aną również wezwani przez komi ,kuNu~iegł~. 
1 

ć . . . . . wnej mierze pogłębiane przez jednostki ma.-

Jak.'llfi.emy produkcja mięsa nie jest rów· 
nomiernie rozło-żona w ciągu roku. 

S.ą okresy wzmożonego 'tuczu, którym to· 
wa.rzyszy mała podaż. 

tef obecni \ b'ł\' studenci kt, b d , . ~e moze u ega llaJmrue.JsZeJ wątphw~~ ło świadome naszej sytuacji gospodarczej, 

Pyt 
• I h 1 t ' • o~zy ę ą sc1, ze tegoroczny przyrost w produlccJI lub świadomie szkodliwie. 

Wyrzucenie żywca na rynek następuje do 
piero po należytym wytuczeniu sztuki. Mię­
so jest więc artykułem sezonowym. ani, czy c pro esorow1e me Inter-

pretowali przyszłej I teraźniejszej histo­
rii w, ~os?b .rzucający cień na amery­
rykansk1e zyc1e gospodarcze l po\i\ycz 
ne. Dochodzenia rozciągną się także na 
prywatne życie profesorów w celu prze 
konania się, czy ich znajomi nie są przy 
padkiem lewic~wcaml lub też ludźmi, 
którzy łcledykolwiek wyrażali sympatię 
dla Związku Radzieckiego. Profesoro­
wie I studenci będą zapytyWani czy 
twiedzc:li kiedykolwiek Związek' Ra· 
dzieckl lub kraje pozostające z nim w 

Depesze ze świala 
USA SZKOLI IRAŃCZYKOW. 

Do Teheranu (Iran) powróciło z ame­
rykańskiej strefy okupacyjnej Niemiec 
25 lotn'\ków irańskich - oficerów, któ­
rzy ucz;ili się pilotażu na amerykań· 
skich bombowcach. 

SAMOP.óJSTWO ADMIRAŁA 
.lA\>OŃSKIEGO. 

B~ly dowódca marynarki japońskiej 
admirał ~otoha~ Okamura, znajdują· 
cy .się w sledztw1e. australijskiego sądu 
WOJennego, popełml samobójstwo. 

HOLENDRZY PA.NOSZĄ SIĘ. 
Holet!derskie sądy kolonialne na Ja­

wie skazują nadal na karę śmierci 
członków ruchu narodowo-wyzwoleń­
czego. W Salatiga (wyspa Jawa) wła­
dze holenderskie skazały na karę śm1er 
ci j~szcze dwóch Indonezyjczyków. 

BAZY USA W KANADZIE· 
Minister obrony USA Forrestal przy 

był do Ottawy w celu przeprowadzeni~ 
pertraktacji o otrzymaniu dla armii i 
lotnictwa amerykańskiego baz wojen­
nych na terytorium Kanady. 

WZGLĘDY DLA FASZYSTÓW. 
Według komunikatów prasy demo· 

kratycznej,pierwszym krokiem nowego 
r~ądu holenderskiego jest masowe zwal 
mania faszy~w z wiezień i obozów. 

Towarzysze pracy z USA 
zwiedzajq polskie Wybrzeże 

Co mówią amerykańscy robotnicy portówi 

Obecnie nasze chłodnie, już po znacznej 
rozbudowie chłodni warszawskich, składo· 
wać mogą tylko niecałe 18 tys. ton towaru. 
W chłodniach poza mięsem muszą się oczy· 
wiście mieścić i inne łatwo psujące się towa 
ry, jak masło, margaryna, ryby. 

Oczywiście nie będzie tych 11Jepożądanycb 
sezonowych zjawisk, gdy zostanie ulrnńczo­
na budowa 3 nowych chłodni, wznoszonych 
obecnie w Bytomiu i J,ublinie. 

Jak donoszą z Gdyni na Wybrzeżu bawiła delegacja amerykańskich robo Jest przecież oczywiste. że tak jak zapo-
tnrków portowych, zrzeszonych w CIO. rnieliśP1y już c deficycie zbożowym, zaczy· 

Przewodniczący delegacji Julian N apuunoa powiedział kolegom polskim namy równiei wstępowa.ć w okres nadwy­
o warunkach życia i pracy w USA - podkreślając, że zarówno prasa jak i radio żek eksportowych mięsa. 
opanowane są przez kapitalistów, którzy uruchom:li olbrzymi aparat propa9an Jego produkcja je!:t zapewniona, a rozsze­
dowy, szkalujący przemiany społeczne w Europie. Ma to na celu hamowanie rzenic składowej powierzchni w chłodniach 
ruchu wolnościowego robotników amerykańskich. i prace prowadzone nad uporządkowaniem 

. ~ob?tnic~ amery~~ńscy. przybyli do ~olski w celu zaznajomienia się z osią rynku mięsnego pozwolą na planowe zago­
gmęc1a.m1 pohtycznym1 I SOCJalnymi polskiej klasy pracującej i zobrazowania spodarowanie tej produkcji,, na uniczależ­
robotn1kom w USA tego, co w Polsce nao<:znie stwierdzili. PJenie się od w&hań sezonowych podaży 

Goście amerykańscy wyrazili podziw dla szybkiej odbudowy portów poi- ~;~~;:ćta!~/ :ieichl> tle spekulacji,ł któ~ą 
skich. ' · , . . racuJące spo eczen-
----------- stwo, swmdome istotnego stanu rzeczy. 

Ro otn1-cy-n-a-b--UkU 
- oto skutki „dobrodzieisłw" planu Marshalla 

Francja i Anglia wyrzekły sie. niezależności gospodarczej 
Z ~aryż~ d~noszą o wi~lkich demon- I mimo protestów cał~o społeczeństwa I * * * _ 

stracJach, Jakie odbyły s1ę przed gma-1 francuskiego zatwierdziło w drugim . . . . . 
che~ ministe~stwa skarł;m. Demonstro- czytaniu projekt Reynauda 0 pełnomoc w R~ąd kbr~ty~s,k1 zgodził s~ę ~a mwesto 
wali pracownicy zakładow przemysłu nictwach dla przeprowadzenia reform a~1e .ap1~a .ow ~m~rykansk1ch. na te· 
lotn'iczego przeciwko redukcjom i zamy gospodarczych· We francuskich kołach renie W1elk1eJ Bry•arM1. WprawdZie zwią 
kaniu fabryk. V:śród _demonstrantów go~podarczych utrzymują, że Reynaud za.ne z. tym ukła~y z?c.howyw~ne są ~ 
rozrzi:car:io ulot~1, ktore ~awterały zVl'.1ększy import samolotów amerykań- ta1~~mcy, tym n~emmeJ ~o w1ad~mośc1 
osk~;zeme przeciwko rządowi 0 ule- sk1ch, co pociągnie za sobą konieczność puołlcz.nej przemknęło, ze wkrotce 6 
g~osc ~obec Stan.ów Zjednoczonych i zamykania francuskich fabryk lotni- koncernów amerykańskich otworzy za· 
mszczen1e przemysłu francuskiego. czych. kłady przemysłowe w obrębie Zjedno-

Podsekretar~ stanu do. spraw g?spo· Is~nieje również obawa, że po otrzy- czonego Królestwa. Wymieniane są kon 
da;czych przyJął delegacJ.ę robotntkow, m~ntu pełn~mo~nictw Reynaud będzie cerny ,-,Tender Oil New Jersey Co" i A· 
k~ora protest.owała I?rz7c1wko. za~y!rn· dązył do likwidacji upaństwowionego merykański Trust Przemysłu Grafitowe­
mu . fabryk 1 zwalmantu. robotmkow. przemysłu francuskiego, co "nowoduje go. Nazwy pozostałych 4 koncernów 
Francuskie Zgromadzeme ;Narodowe wielki wzrost bezrobocia.. .nie sa lesze.ze znanta- · -
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Wieża Babel w Łodzi LOD1.lA: Jeżeli zawarła Pani związek mał­
że11 s ki po 1-szym stycznia 1946 roku i posiada 

Przedstawiciele 48 narodowośc• przybyli do n2szeg9 miasta. - ~t~~~ć:y~k~o~~~~. ~0ci~~e~~~b t~~~ ~:s~:i1a~~~ 
Młodzież cale•o św~a ta pełna i est no dziwu dla tempa odbudowy Polski i~ ~rąar~~1~ ~h~~z~oni~~z~~~~n~~z0::~;;. :t:~ 

6 · ~ ł' , peln•la Pani czyn sprzeczny z obow1ązu1ącą 
Do Łodzi PJIYbYli wcz.oraj delegaci leką podróż z Bombaju po pokonaniu 1 stykulacja rąk . Pomimo trudności, stawia l usta:wą. Pisal iśmy jui niej~dnokrotnie, ż.e tyt· 

46 narod~wości, którzy brnli u ział w wielu trudności ze strony Ang lików, nych przez władze okupacyjne podczas jko .slub rzawarty w Utzedz1e Sta~u c'>'.'w1lne_go 

S ·· ł k • · 1. · ·i· „ · · d t f k • i, 

1 
posiada m')c prawną. W sprawie allmentow 

obradach wiatowej Federac11 odzie ~orzy chc.1e.1 u~ 1 emo~ l\"llc uczestnicz~. pr_zeiaz u pi.zez s re ;ę a mery a_ns~ą, ~la. Pani i. ?la dz ieci w ":~adku, jeśli nie ~o-
ży Pracującej w Warszawie. Goście nie młodz1ezy hindusk·l9J w konferencji mogł wreszcie przybyc do Warszawy., zecie doisc do porozum1e111a,"rousi Pani skie-
przyjechali do naszego miasta po kilku- warszawskiej. Z miast polskich najbardziej podoba~ rować skargę na drogę sądową. 
dniowej wycieczce na Ziemie Zachod· Włoch Pietro Rossi z Mediolanu, jako m~ się .Krak?w, .który licz.nymi kości~la-1 * * • 

nie, gdzi~ zwiedzili m. ·in. _Wystawę we I pracownik wloskiego zw. zaw. włóknia m1 prz~ po:n ,-na jego stolicę Cara co::,. TADEUSZ BORKOWSKI: z ~nwilą jeżeli 
W ł żona pali.ska nie zgadza s ; ę na udi.ielenie mu 
· roc awiu. rzy, interesuje się specjalnie polskim Delegat Vietnamu, Nguyn Van Huong rozw'Jdu. nie może Pan wnieść przedwko nie} 

Gdy na dworzec Kaliski wtoczył się-, ruchem zw·ą kowym Po dokonaniu sze · ł t db · 3 · · skargi do sądu jak') strona e:aintereso~ana v: 
długi· sznur pulmanowskich wagonów, ' z · musia nawe o yc -m1es1ęczną wę-

regu obsenvacji na terenie naszych drówkę pieszą, by wydostać się ze swe iozc_iśc~u się. Z wnbskiem tym ma praw1i wy 
ujrze.liśmy w oknach uśmiechnięte twa- · 1 . h . d · 1„ . stąp1 cn13 '.ylko i w_yłącznie jego małżonka ja:&.1i 
rze o różnorakim kolorze skóry. Po chwi związ t~w, c ce si~ po zi~ ic swymi u- ~o płonącego ogniem kraju i zdąhć strona poszkodowana. 
li perony nie mogły już pom i eścić tak W<)9am1 z kolegami w krc:JU, by ulep- na konferencję warszawską. * • • 
I. h . . 0 ... . b ł sz~ ć organizację włoskich z,wiązków za . . . . . w. PIEKARSKA: Powinna si" Pani zwródć 
icznyc gosc1. l.ł razu mozna y o za- wodowych wło' kn1·arzu. Największe jednak .zainteresowanie . " 

· • · · , · d , · J do uczelni, w której uzyskała Pani swój dy· 
uwazyc, ze nnmo roznoro nosc1 ·rasy, \J\I' • . , . kł • wzbudza delegat Afryki Połudn., Geue 1 'b d · w · . d t k b P om z pros ą ·') o pis. inny sposob, nie-
wyznania i pochodzenia - młodzież . . SfO ~czes .n 1. OW n~e za ra o rov:· . Latiff z Dal<aru. Sympatyczny Murzyn nie stely, nic można odtworzyć tego dokumen'.u. 
zżyła się z sobą doskonale. Wszyscy zna niez prze?sta""'.icieli na1młodszego pa:i· może sobie dać rady ze zbieraczami * • * 
leźli wspólny język, któr~rm jest walka stwa na sw:ec1e - Izraela. Nehem1a f. J t b d ·u 
O Poko,1· i s·n.rawied1·1wos'c' społecz·na_, G!ssis, który opuścił Polskę przed 16-tu autoęra ow .. "-:- ~u em a_r zo sz~zę~ . HALINA z ŁAGIEWNICKIEJ: Nie zawszA 

1 
,.. ' wy e znajduj się w kra1u gdzie je· postępowaniem, które w naszym rirzek'Jnaniu 

wal'ka o równe prawo do Żl1cia i pracy. laty, nie może jej obecnie poznać. Jest · ' z ę , • ' • • uważamy za słuszne -w stosunku do kochanej 
Można sobie wyobraz•ić, jaki gwar wstrząśnięty rozmiarem zniszczeń wo- st.em łra~towan~ na rowni ~ wsz~stkimi. osoby możemy osiągnąć zamierzony rezultat. 

powstał na dworcu. Do uszu dolatywały jennych w Warszawie - dzieła hitle- Cieszę się z zamteresowama- moją oso- Mąż Pani, widząc, że w każdej sy~uacji daje 
strzępy rozmów, prowadzonych we. wsz11 rowsk·iego wandalizmu, ale też pełen bą, bo wyczuwam w nim sympat·ię". Na sobie Pani d')skonale radę, począł lekceważyć 

' d jej osobę i traktować wszystko to co ona dla 
stk ich niemal językach świata . Od ja!c podziwu dla postępującej odbudowy. zakończenie jednak dodaje: „- Bar zo niego zrobi jako rzecz natu1dlną i, obowiązko-
ciawna tylko Łódź istnieje, nie gościła Niedaleko nas zadźwięczał język hisz ml się podoba polska kuchnia. Wasze wą. Oprócz tego ma on pretensje, że mimo it.• 

j~szcze w swych murach przedstawicie pan· sk·i. To . PrZ"'dSł"''"'ii::·iel Wenezueli, potrawy - to smakołyki. Ale moje P'ani pracuje .o kilka godzin d2'iennie dłużej ntt. 
· · ... 'b "' """ - . d on, mie.szkan1e gdy wrac~ z pracy nie jest :ak 

li t~·!u naroc!owosct! Pona1.11 tnysta oso Hieronim Carrera, student z Caracos, szczęście byłoby jeszcze większe, 9 Y· spr·zątn 1 ęte. jakby mu się podobab, wz.gled-
mówiących przeszło czterdziestoma ję- rozmawiał ze swymi kolegami. Kruczo- bym w 4cażdym mieście, gdzie przeby- n~e" że musi za długo czekać na kolację. Rów 

zykami!!! . włosy poludniowiec zalewa nas poto· wam, dostał dodatkowo talerz ryżu. Bo mez w stosuniku do innych kobiet jest deJikat· 
W takl.ch warunkach n·1emoz·11·we by_ niejszy, bardziej interesujący i uwai.nie1·szy 

· I#~ kiem słów, którym towarzyszy żywa ge- za nim tesknię ... " (kł.) · 
ło prze•prowadzenie rozmów chociażuy · mż dla własnej żony. Droga Pani Halino! Są 

Judzie, którzy mając zby~nią pewność posiada· 
z jednym delegatem każdej narodowo p d • I nia kogoś, poc'Zynają lekceważyć daną osobę, 
ści. Pierwszą przeszkodą była ich ilość, r a c o a w c o m n I e w o n o uwążając, Że nie warto się wysilać skoro i tak 
a drugą - trudności językowe. Nie star jest ona z nim związana. Niestety tak bywa t 

czyłoby zresztą na to czasu, który był praw~op'Jd<;>bnie do taki<;h ludzi należy 

b • • , • • • , ł 1 mąz Pani. Przypuszczeme nasze potwierde:a 
ściśle ograniczony, bowiem o godzinie o n1zac penSJl I zatrzymywac wyp a~ fak:, że jak Pani pisze, przed ślubem mąż za· 
13,40 miał już nastąpić wyjazd do War- chowywał ~ię zupełnie inac-zej. platego radzl-
szawy. Do redakcji naszej bardzo często nagrodzenia. Obowiązek ten często nie my Pani. nie zwracać zbytniej uwagi na je

9
o 

Przewodniczący Federacii, Francuz wpływają ]:isty Czytelników z zażale· jest przestrzegany przez kierowników narzekarna. w towarzystwie starać się nie ob· 
Guy de Boisson, zosta·ł w Warszawie, mami na pracodawców, którzy wstrzy· zakładów pracy. serwowa~ go. a bawić się samej Jak najswo-

• • . bodniei. 1 najlepiej. Oczywiście p.:>winna Pant 
zastępował go więc Bułgar Baszew. Z muJą się z terminowym wypłacaniem w związku z. tym poleca się inspekto t~ ~robić w ten sposób, aby nie zranić jego am 
ust jego ani na chwilę nie schodzi uś- poborów, względnie obniżają im bez po ro'P) pracv stosowan5e sankcji karnych b;cJi lub uczuć. Mamy wrażenie. że próbując 
miech, gdy mo·w·1 o e·nt·UZj'aźm1'e na.•odu dania powodów otrzymywane dotycb- k · h · t te:.f miKody ttnusi go Pani do n.stanowieni'& slę 

z art. 59 prawa o W"1 roczeniac l o nad · t · · · 
I k. d' d . . czas wynagrodzent"e. J nos'c1.J.ego pos ęp:>waniem ' zmieni je w nll)et-po s iego w o ou owie zniszczonego 7arówno w wypadku stwierdzenia za-

wojną kraju . Na jbardziej jednak podo- W związku z tym przytaczamy okól- łegłości w wypłacie należnych pracow- ••• 
ba mu się pos tawa naszej młodz i eży, nik MinistP.rstwa Pracy i Opieki Społe· nikom wynagrodze(1, jak i bezprawne­
tak konsekwentn ie dążącej do wytknię cznej z dnia 3 lipca br. w sprawie go obniżania wynagrodzenia. 
tego celu. sto~owania sankcJ0 i karnych w wypad· In 

. LACHOWICZ: Do S:udi~m Dziennikargkiego 
przyjmuje się tylko osoby z dużą maturą. 
Oczywiście, lepiej jest ukońc"Zyć liceum hu­
manistyczne, w którym więcej czasu poświęca 
się sprawom związanym z literaturą itp. Nauka 
trwa trozy lata. Jeśli chodzi 0 inne szcl'.egóły, 
proszę na?isać do sekretaria.:u Studium, Łódź, 
ul. Piotrkowska 133. 

P h · t · b Ostatni punkt okólnika ma specja e owszec ne zain eresowan1e wz u- ku bezprawnego wstrzymania ależno-
dza egzotyczna para z dale.kich Indii. ści za pracę. znaczenie w wypadkach przesunięcia 
Pomirno młodego wieku, we włosach pracownika na 'liższe służbowe stano-
obojga srebrzą się siwe nitki. Hinduska Okólnik stw1erdza, że jednym z naj- wisko co pocią~alo często za sobą auto 
t1brana jest w długą po kostki szatę ko- istotniejszych obowiązków pracoda1v· maty;zne obniianie pensji. Jak wynika 
loru khaki, której część stanowi nakrycie cy wynikających z przepi'5ów praw- z tego zarządzenia, pracownik w każ­
głowy. Jej towarzysz, Jan Bhekao, ubra nvch o umowie o pracę, jest terminowa nym wypadku nie powinien być w ta­
ny jest po europejsku. Oboje odbyli da wvpłat3 n2leżnego pracown'ikGm wy- kich wypadkach pokrzywdzony. 

MARYSIA Z PABIANIC: Prze'Z wpuszczanie 
do ocizu kropli atropiny można u"Zyskać rozsze· 
rzenie źrenic. W ka.±dym razie należy p"Jra­
dzić się przed zastosowaniem tego środka 
lekarza-okulisty. 

r:odz..ienna nowelk.a „ F,xnressu" Czuła na sobie wzrok pana Romań- I - A z tą wdówką, panią Bronic~ą. 

Nie pchaj palca między drzwi ... 
skiego. Nie można było z niego nic - Z panią Bronkką? Co ty mówisz? 
wywnioskować. Rozmowa toczyła s'ię Z tą wariatką, która trajkocze bez prze 
leniwo, kaźdy wyczekiwał grzecznie, stanku i bez najmniejszego sensu? A 
aż drugi sk011czy zdanie, ażeby dać na jej maniery? Przecież ona formaln:ie 

Od czasu kiedy kobiety zaczęły pra­
cować samodzielnie i uniezależniły się 
pnniekąd od mężczyzn, kwestia zamąź· 
pójśCia nie jest już dla nich tak bar· 
dzo piekąca, jak kiedyś. 

Młode panie podkreślają często tę 
swoją niezależność i narzekają na męż· 
cz~r~.r,, a jednak (tak przynajmniej wy· 
nib. z protokółów Urzędu Stanu Cy· 
wilnego) przy lada sposobności zmie­
niają chętnie swoją wolność na małżeń· 
s~de okowy. „ 

Panna Ola Malińska nie jest wcale 
brzydka. Ma ładne, żywe oczy, bujne 
włosy i usta, które dowodzą, że nie jest 
bynajmniej zimną z natury. Przy tym 
jęst dobrze zbudowana, dowcipna i ży· 
wa. Ale niesprzyjające okoliczności 
sprawiły, że wbrew swoim najlepszym 
chęciom n1e zmieniła dotychczas nazwi­
ska. N.ie dziwnego zatem, że kiedy kry­
tvcznego dnia jej przyjaciółka, pani Ma 
ria Zorska, zagadnęła ją nagle: 

- Cobyś tak pow:iedziała, · gdybym 
spróbowała cię wyswatać? - odpowie­
działa bez namysłu: 

- Byłabym ci bardzo wdzięczna! 

- Mam na myśli - ciągnęła dalej 
Maria - dziwnego przyjaciela mojego 
m€;ża - Jerzego Romańskiego. Jest to 
nieco otyły i trochę łysy pan, ale to nic . . 
nie znaczy. 

Nie, zapewne! potwierdziła Ma1iń- nie zdawkową odpow:i.edź. Biedna Ola, rzuca się mężczyznom na szyję! A ty 
ska. któca lubiła wesołość, omal się nie za- prawiłaś mi morały o zalotności· Tak, 

Zresztą, wiek odpowiedni, · czter· 
dzieści pięć lat i człowiek dobrze usy­
tuowany. Krótko m&,x/iąc, że partia od· 
powiadałaby ci! 

- .Jakaś ty dobra! - zawołała pan· 
na Ola, ;ciskając przyjaciółkę. 

nudziła . A-le pan Romański choć tro- tak pamiętam jeszcze twoje słowa; 
chę korpulentny i łysawy podobał ~ę ,.Staraj się, aby pan Romański odniósł 
jej. Obiecywała sobie zresztą, że gdy wrażenie, że jesteś· poważna i spokoj­
wyjdzie za niego, nauczy go śmiać się na". 
:i radO'.vać życiem· . ~ - Cóż cncest, moja droga - prze-

- D 0 tygodnia potrafię go odmrozić rwała jej przyjaciółka. - Ten bied~-
- myślała. czysko musiał się widocznie porządnie 

- Tylko ... - Maria zawahała się nudz'ić ze swoją pierwszą żoną ..• 
przez ~hwll~ - Nieprawdaż. nie obra- Na pożegnanie pani Zorska szepnęła - I nie miał ochoty, aby się to po· 
zisz się, jeżeli zwrócę ci na pewną jej do ucha: wtórzyło w jego drugim małżeństwie! 
rzecz uwagę? Pan Jerzy Romański jest - Byłaś zachwycająca! Czekaj wia- Pani Zorksa podjęła rzucony frazes: 
człowiekiem poważnym, statecznym i domości ode mnie. - Właśnie! Przyznał się przede 
małomównym. Jego pierwsaa żona. o Ola czekała. Czekała tydzień, dwa, mną, że wydałaś mu się zanadto oschła 
ile mi mówiono, była również usposo· trzy, wreszcie zdecydowała się zatele- i zimna! I trzeba przyznać moja droga, 
hienia spokojnego· A ty jesteś taka fonować do przyjaciółki: że wcale się nie starałaś zająć go sob:'\, 
żywa„. A przy tym n'ie brak ci zalet· - To prawdziwa rozpacz, droga Olu! kiedy was sprowadziłam razem! Powie 
ności! Obawiam się więc, żeby go to 1 Nie mam od niego dotychczas żadnej dział sobie widocznie, że z tą wdówką 
nie zraził~. Radzę ci, uważać. ?a swoje 

1 

wiadomości, a jutro wyjeżdżamy na będzie mu weselej. • 
~achowan1e. Trzeba. aby odnfosł wra- wczasy do Krynicy! - Ach, co tego, to już za dużo! 
~enie, że jesteś P?ważna. i stateczna, Minęło parę miesięcy. Panna Maliń· wykrzyknęła z oburzen'iem Ola. - A 
Jedny:n. słowem: ze będziesz dobrym ska jeszcze eiągle czekała. Ale wreszcie kto skłonił mnie do tego, żeb.vm odgry· 
materlalem na zonę. gdy nadszedł paźd~ern.ik, straciła na· wała przed nim świętoszkę? Kto prawił 

- Nie bój się! - zawołała panna dzieję na zostanie panią Romańską. mi morały o powadze? Już to, moja 
M r · k · · · · J · · droga, okazałaś się dobrym psycholo· 

a i~s ·a. sm1e1ąc _się - u~ Ja mu s:pre - Niestety ~ie z tego! - potwier- giem! Bez twoich głupich rad, byłabym 
paruJe taką Olę, ze sama się zdziwisz. 1 dziła jej przypuszczenia Marla, gdy dzisiaj panią Romańską! • 

- Przyjdź do nas na obiad w przy- 1 Ola przyszła do niej pewnego razu . z I wściekła wybiegła bez pożegnania, 
szłą sobotę, zaproszę pana Romańskie· wizytą. - Bardzo mnie to martwi ze trzaskając za sobą drzwiami. 
go - zakonkludowała Maria. l wzglę'du na ciebie moja b'i.edna O~u· z tego wynika nauka moralna, aże-

W saloni-e ,a potem przy stole, Ola ~ow!edziała1;1 s_ię, że pan Romańsk:i oże byście nigdy nie dawali nikomu rad, a 
ani na chWilę nie wyszła z roli wystu- nił się powtoro'.ie. już nade wszystko gdy chodzi o mał-
diowanej przed lustrem. I - Ożenił się? Z kim? ! żeństwo' 

( 
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SOBEK: Dobrze sobie coś uciu-
łać, tylko że to ciągła troska! Bo cóż -

. w domu ukradną, a w piwnicy - znów 
znajdą! Chyba zakopię w ogródku ... 

SOBEK: - No teraz mam święty 
spokój! Skarb ukryty w ziemi, a na 
wierzchu położyłem kamień dla rozpo­
znania! Praktyczn:ie i powcipnie! 

WACEK: - Potrzebny nam duży 
kamień do zakiszenia ogórków .. · 

WICEK: - To po co tyle trajlować 
i zawracać. kontrafałdę? Bierz ten ka­
mień i już! 

SOBEĘ: .„naznaczyłem kam:i.e· 
niem i nie mogę znaleźć!.„ 

WACEK: - To myśmy go wzięli do 
kiszen[a ogórków! 

SOBEK: - Jak teraz znajdę? 
....,.„ .............................. lllm!l ..... .:-.~----------------......... lllllL'l ... „ ... lllllilll ......................... „„_ ... _____ ......... „„ ...... „ ... „ 

b:{~;~;;;;~;;~~;~~tCoraz . wi~cęj . ż_ywnośc_i 
Krawieck~ej 3-7 na Bałuta.eh odbędzie napływa do miasta po zakonczen1u . zn1w. • - lnterwencia 
się uroczyste pożegnanie dzieci pol-

skich z Berlina, które przez kilka- ty- ,,Expressu" w sprawie octu odniosła skutek 
godn~ przebywały na koloniach wypo-
czynkowych pod Łodzią. Sytuacja na „froncie żywnościo- sem w wielu miasteczkach woj ... łód~-1 cenie. Aby to nastąpiło jak najszybciej 

Natomiast pożegnanie 'dzieci polskich wym", po zakończeniu żniw, zaczyna kiego ceny masła osełkowego zntzkuJą ludność powinna pomóc władzom i za­
z Francji nastąpi V( n:iedzielę 22 bm. o sj.ę szybko poprawiać. Daje się to poważnie. Spadły .one. do 380 .~~? wiadamiać Komisję Specjalb.ą 0 każ-
godz. 17-ej w tym samym lokalu. szczególnie zauważyć na odcinku na- zł. za kg. przy trwaJąceJ tendencJ1 zmz d dk w[ . I' h 
Społeczeństwo Łodzi organizuje w białowvm. Już w chwili obecnej za- kowej. ym wypa u upra ania ic wy. 

związku z tym specjalne uroczystości, równo ·w Łodzi, jak i we wszystkich in- Oddział łódzki Centrali Sp. Mleczar- Najlepiej na odcinku nabiałowym 
urozmaicone występami artystycznymi nych miastach województwa, nie od- sko-.1ajczarshlch, celem opanowania sy przedstawia się sprawa jaj. Magazyny 
dzieci łódzkich z półkolonii w Juliano· czuwa się absolutnie braku mleka. tuacji, postanowił zwiększyć wydatnie C.S.M.J. pełne są jaj, które rozprowa-
wie a także młodzieży zorganizowanej Pewne trudności są J'eszcze z mas- przydziały masła śmietankowego dla 

,_,. b d b dzają sklepy spożywcze PSS. 
w ZMP Dzieci polsl\,'J.e z zagranicy ę ą łem. Ale i tego artykułu jest pod Łodzi. Dotąd dostarczano na potrze Y 
obdarowane odzieżą, ofiarowaną przez dostatkiem we wszystkich sklepach, miasta 6.000 kg. dziennie, od wczoiaj 
Sp<)łeczeństwo i przemysł łódzki. (s) lecz po wygórowanych cenach· Czło- ilość ta zwiększona została do 15.000 

Epl• )oo traoedi'i' wiek pracy, nie chcąc pładć po 800 zł. kg. Masło jest rozprowadzane przez 
e e za kilogram masła, staje w kolejce sklepy spożywcze i rady zakładowe. 

na ,. eziorze Korbno przed sklepem spółdzielczym, co stwa- Należy zaznaczyć, że urzędowe ceny 
rza wrażenie braku tego towaru. Jak masła wynoszą 410 zł. za osełkowe i 

rozegra się przed Sądem zwykle w takich wypadkach wykorzy- 520 zł. za śmietankowe. Już nieba­
Epilog tragedii na jeziorze Korbno, stali to spekulanci, podbijając ceny o wem we wszystkich sklepach będzie 

gdzie postradały życie 24 harcerki łódz 200 - 300 zł. na kilogramie. Tymcza- można nabyć bez trudności towar w tej 

~~J.d!;:~~~~~ii;;l~::=~: Kupon wełny za ·a50 zl 
ław Terlecki - administrator zespołu • 

~~~k~u~~~:~;ietoędą~~0~~~:Via~a~f Od poniedziałku odbieramy przydziały · 
z art· 230 par. 1 (nieumyślne spowodo- .Tuż w nadchodzący poniedziałek I Wydział Aprow:i.zacji sprowadził do 
wanie śmierci) oraz z art. 291 k. k. Ter dnia 23 bm· posiadacze kartek odzieżo- Łodzi 600 tysięcy metrów materiału. 
leckiemu grozi kara do 7 lat, Rudnickie wych pospieszą do sklepów, aby ode- Ilość ta w zupełności wystarczy na po-
mu do 5 lat więZienia. (i) brać swój przydział na ostatni kwar- krycie zapotrzebowania, bo chociaż w 

W ' • kl • tał. Łodz'i jest przeszło ćwierć miliona pra-
SCJe y pies Do rozdzielnictwa przeznaczono weł cującyc;:h,. to Iic~b~ uprawniony~h do 

pokąsał kilkanaście osób nę 60-procentową zarc$wno na ubrania, przydz1~łow o?z1ezowych wynosi tylko 
jak i na płaszcze męskie i damskie. 200 tysięcy osobo 

Dnia 14-go sierpnia rb. w okolicy ul. 
Drewnowsk:lej, Długosza, Czartoryskie 
go i Owsianej kilkanaście osób zostało 
pokąsanych przez psa, u którego po za· 
biciu stwierdzono objawy wściekJ.:izny. 

Wśród towaru sprowadzonego już do Przydział można będzie odebrać w 
sklepów rozdzielczych znajduje się ma- ciągu trzech tygodni, a więc do połowy 
teriał letni, jesienny i zimowy w roz- września. Sieć sklepów jest gęsta -
maHych wzorach i odcieniach. • towar będzie rozprowadzało jednocześ­

Miejskie władze zdrowotnośei wzy­
wają wszys\kich pokąsanych, aby na­
tychmiast zg\l)sili się do dozoru sanitar 
nego przy ul. Srebrzyńskiej 75, w godzi 

Każdy posiadacz kartki otrzyma . 3 nie 110 sklepów, każdy więc będzie 
metry tkaniny. Za kupon, w zależno- miał dość dużo czasu, aby zgłosić się 

ści od gatunku i wykończenia towaru, do sklepu gdzie zarejestrował kartki. 
zapłaci od 850 do 1.200 złotych. (k) 

Il:ach od ~-ej do 11-ej w celu poddania M • f 
się szczepieniom oo::hronnym przeciwko agia cy r ••• 
~~~ek:~~e·s;;~00!~~~e cr~1k~~cz~1!~~ , Tro· 1· ka'' kto· re ·1 n1·e było 
pienia i śmierć! ' I . 
Zuchwałe włamanie i autentyczny .1 milion .złotych grzywny 

do sklepu krawieckiego Przy ul. Piotrkows1kiej 135 z1a jduje 
Zuchwałego włamania dokonano się hurtownia włókiennicza, której właś 

cicielem jest Jan Zajączkowski, t3mże 
wczoraj do sklepu krawieckiego przy 
ul· Marsz. Stalina 32. Właścic'ielem tego zamieszkały. 
przedsiębiorstwa jest Eugeniusz Róży- Opanowany żądzą szybkiego zboga-
cki, zam. przy ul. Kościuszki 89. cenia się Zajączkowski nie za:.iowa · ał 

• Właman:ia dokonano za pomocą wy- ::'ę nórmalinymi zarobkami, le,cz wysta­
b1cla szyby w oknie wystawowym. Gdy ral się o dodatkowe źródła dochodóN. 
włamywacze wchodzili już do sklepu Począł po prostu skupować towar od 
zaskoczył ich patrol M.O. Sprawcy rzu przygodnych „kupców", księgując niele 
cili s.lę do ucieczki. Jednego ze złoczyń galne tranukcje, jakkalwiek wiedz.iał, 
ców udało się zatrzymać- Był to Wie- że jest to niedozwolone i karalne. 

sław Gołąb, zam. przy ul. Armii Ludo- Ostatnio m. in. nabył dużą partię !ro­
wej ~8. W toku dochodzenia zatrzyma- szui, podając w swych książk::'lC'l jaiCo 
no także jego wspólników - ~eszka źródło zakupu firmę „Trójka" w Często­
Wojciechowsk:iego (Żeromskiego . 49) i chowie. Ponieważ Delegaturze Komis] i 
Bernarda Jerzewskiego (Daszvńskiego Specjalnej mane były met·ody p. z.:i;ącz 
22). (i) kows1kf eoo, zainteresowano sie ktu zacz 

I 

owó firma, gdz.ie p. Zajączkow3td zre~. z ­
tą już kilka razy mi·ał zakupić towar. 

I tutaj wyszedł na jaw pikantny sicze 
sół. Okazało się mianowicie, że firmy 
takiej w ogóle w Częstochowie nie ma! 

Bomba pękła. R~ekoma „Tr6jkJ" 1ist­
nioła w bujnej fantazji p. Zającz1<:aw­
skiego i służyła mu do maskowan 'a n;e 
legalnych transakcji. 

Zajączkowski pociągnięty został co 
oclpowiedzia/nośc\ za uprawia:1ie han­
dlu łańcuszkowego. Orzeczeniem 4(omi 
s;: Specjalnej ukarano go grzywną w 
wysokości 1 miliona złotych. 

Nie ma p. Zajączkowski szczęścia do 
cyfr: pecha przyniosła mu zarówno trój 
ka jak i jedynka, które us1awłone jedna 
za drugą two,rzą, Jak wiadomo, feralną 
trzvnastke... '8) 

W ubiegłym tygodniu zaszła też zmła 
na na lepsze na rynku mięsnym. W 
sklepach pokazało się więcej towaru, 
wędliny można nabywać już bez spa­
cjalnycn trudności. Dzisiaj, w pierw­
szym dn[u mięsnym, sytuacja ma być 
jeszcze lepsza, a do końca bieżącego 
miesiąca wszystko wróci do normalne­
go stanu. 

Z zadowoleniem możemy też 'do· 
nieść, że na skutek interwencji „Ex­
pressu" więcej znajdzie sirę w sklepach 
tak bardzo poszukiwanego obecnie ar­
tykułu, jakim jest ocet. Rejonowe biu­
ro sprzedaży win, octu i przetworów 
fermentacyjnych postanowiło rzucić na 
rynek łódzki dodatkowe ilosci octu w ra 
mach akcji interwencyjnej. Już od dnia 
będzie codziennie 10.000 litrów octu, z 
b~dzie codizennie 10.000 litrow octu, z 
tego 4·000 octu winnego specjalnie prze 
znaczonego do marynatów. 6.000 li· 
trów dziennie rozprowadzi PCH (Kiliń· 
skiego 88), 3.000 litrów sklepy PSS i 
1.000 litrów inicjatywa prywatna. Pe~ 
ne ilośei octu otrzymał również Po· 
wszechny Dom Towarowy. 

Jeżel:iby jednak i to okazało się za 
mało - rejonowe biuro skieruje na ry· 
nek jeszcze po 6„0QO litrów octu dzien-
nie. (-ski·)' 

Robotnicy łódzcy 
ufundowali sztandar dla jednostki KBW 

Z inicjatywy koła Towarzystwa Przy 
jaciół Żołnierza przy PZPS Nr 1 w Ł<? 
dzi, robotnicy zakładów postanowili 
ufnudować sztandar dla jednostki KBW 
stacjonującego w naszym mieście. 

Wręczenie sztandaru nastąpi w nie­
dzielę, dn~a 29 bm., na boisku ćwiczeb· · 
nym przy ulicy Tymlenieckiego. Uro­
czystości zapoczątkuje msza polowa, po 
czym odbędzie się defilada przez ulicę 
Tymienieckiego, wspólny obiad oraz za 
bawa w ogrodzie fabrycznym. 

Dzień wręczenła sztandaru zbiega 
się ze składaniem przysięgi przez rekru 
,tów łódzkiej jednostki KBW· PZPB 
Nr 1 wysyła w zwiazku z ~ liczne 
zapro.azeniai, 

I 
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l;rzy lata ukrywał mieszkanie! 
W;; 117pokojowej willi przy ul. Tkackiej 11a mieszkało 5 , osób! - Właściciel bu~ynku_ 

l> ·· ··· st~u1ął przed Sądem Okręgowym. - Nie . pomogły m~tactwa, wykręty i tu~ef •.•• 
·; ,, W, lutym rb. do władz kwaterunk·O· r - A czy konsulat francusk.i korzys1ał Na pytanie to oskarżony inż. Janiec I UCIJł go czegoś innego, niż obłudy f 

wych w Lodzi wpłynęło sensacyjne do- z tego p·omieszczenia? - pyta prze- nie odpowiada. fał'§"zu! 
.niesienie, że w wilH przy ul. Tkackiej W·odniczący sędzia Saim. - A jak to było z Politechni·ką? - py Dozorczyni wi\\i przy ul. '"-ackiej, Oko 
11 a znajduje się wolne 3-pokojowe mie 0 . ta da!e1· przewodniczący. nek, przedstawia oskarżon~no w n.:1j· , . . - wszem, kilkakrotnie udzielałem "' szKan1e z wsze·l.ktmi wygodami, ukry- • Okazu1' e si„, z' e J'iuż przedtem, przed gorszym świetle. Potw1erdza taki, ie gościny delegowanym przez ambasadę " 
wane od trzech lat przez właściciela te b pomysłowym trickiem z k·onsulatem inż. w 3-pokoJ'owym mieszkaniu nU.\ nie bvł b1ułt1 k J 0$0 091,„ 
go „-,n u. Janiec dopuścH się poważnego wykro- przez cały czas meldowany, i~ tyi!c~ 
" Na miejsce delegowa.no natycltmiast - Czy goście ci nie mogH się zatrzy- czenia, chcąc za wszelką cenę zacho- klllca razy przyjechali jacyś gości~. 

komrolera, który na podstawie książki mać w hotelu, który jest przeznaczony wać w całości luksusowe pomieszcze- - Pan inżynier oskar-.iył mnie w H~s r. 
!"e!dun~~we) ustalił, iż Vf 11-tu p-oko-, do tego celu? - pyta przewodniczą· nle. w Milicji, że kradnę jego maliny z os16d 
Jach_ ~1.111 m1esz1ka ~a~edwie. 5 osob .-1 cy. - Przecież absurdem jest, aby w w 1945 r., gdy organizowała się Po- ka. Przecież to ~ie są jego mall.ny! ~-a- · / 
własc1c1~- bu~yn1k·~ in~. Stanisław Jan,ec dobie ~lodu mieszkaniowego trzymać litechnika Łódzka inż. Janiec, aby unik ma je własnoręcznie sadziłam ieszcia 
wraz. z zo~ą 1 dueck1em or~z profesor przez kilka lat wolne mieszkanie 3-po· nąć wizyty nie.prosz.onych gości z kwa- za Nieme.a! 
Gravier z zoną. . kojowe po to tylko, aby udzielać w nim terunku, wywiesił na drzwiach swej Dozorczyni jest wyraźnie roigorytzo 

Gdy urzędnik zapytał inż. laf1ca na ja- gościny kilku osobom .i t·o na kilka dni willi tabliczkę z napisem: „Budynek za· na, tym bardziej, że po jej zeznaniat:łt 
klej podstawie zajmuje tak wiel·kie po- w roku? jęty przez Politechnikę Łódz·ką". w kwaterunku inżynier postanowił się 
mieszczenie, ten okazał mu odp.is decy N .,,. J , . jej fłOZbyć"- wymówił jej p.racę i uzyskał 
zjl Z~rzą~u Mie.jskiego, na mocy któr7j , BIWRA t omaczen1a nawet wyrok ek.smisyjny, ale o.na ni· 
trzy pok·OJe przyznane zostały na pom1e I · ..,_ gdzie s1ię ni~ruszy, bo nie ma się gdmł 
szczenie biur kons,ulatu francuskiego w - Profesor Gravier mówił mi, że ma : bie dokładnie sprawę, że władz~ nie podziać. 
Łodzi. zostać d<:1!ekanem wydziału architektu.- pozwolą mu zajmować w całości will~, 

Urzędnik nie poprzestał na tym wyjaś I ry, wobec czego po.st.anowHe.m przy- że wcześniej czy później bomba może To była fikcja! 
nlenlu 1 zwrócH się do dozorczyni, py· ~nać mu te ~rzy pokoje - wyjaśnia na- pęknąć. Sprowadza więc do siebie pro- Po zeznaniach świadków 1 przemówie 
t~jąc, czy w willi neczywiście znajduje '"Ynłe oskarzo~n~, aby na :ncJstępn? pyta 1 fe.so~a Dygata, .a!.e profesor P? cz~erec~ niach stron Sąd ogłosił wyrok :tatwier· 
się placowka dy'Pl·omatyczna. Dozorczy-1 nie przewodlllc::zf!cego juz zupełnie wy- m1e-s1ącach wyiezdza za 9ramcę 1 lokai dzający w całej rozciągłości o.·z:ecze• 
ni oświadczyła, że w trze·r:h p·ckojach raźnie przyznać się, że tak ja:k i konsu.I znowu jest wolny. nie Sądu Starościńskiego tj. sl<azujący 
na pierwszym piętrze od trzech lat nikt lat tak .i Politechnika w ogóle n•!e korzy' - Czy oskarżony zawiadomił o. tym inż. Jańca 
nie przebywa, kilka razy byU tam tylko stała n1!gdy z tego lokalu! władze kwatemnkcwe? Czy z.głosił do NA 2 MIESl.ĄCE BEZWZGLĘDNEGO ARE· 
~a~yś. przyjezdni gośde, a poza tym pan Jak\.e były dalsze d_zieje 3-pokoj.o~e i kwaterunku, jak należał~, opróżniony SZTU 

1 30
.
000 

Zł,OTYCH GRlYWNY. 
lnzymer urządza tam od czasu do czasu go m1e·szkanla, o ktore tak zawz1ęc1e; lokal? - pyta przewodnu:zący. 
wystawne przyjęcia i wywołuje duchy! krus„uł k„pia inż. Jt1nie,c? Zdawał on sos - Nie... Motywy wyroku są nader charal<tery· 

styczne 1 istotne. • w tym~ stanie rzeczy lnż. Stanisława - • b I k t I I lań.ca pociągnięto do odpowiedzialno· 01 su o a or Sąd stanął na stllnowisku, że decyzja li . · ••• Zarządu Mie1'skieno była uzyskana ści za ukrywanie przed władzami kwa- :::J 
terunkowymi wolnego Jokalu mieszkał- Oskarżony .Jest pewny siebie. Nawet j nabyi na własność wszystkie meble po przez wprowadzenie w błąd władiy, 
nego oraz za wprowadzenie władzy w tu, na sali sądowej, nie opuszcza go tu illemiecJcle, które zastał w willi, a więc bo gdyby znane władzom były kulisy 
błąd w celu obejścia dekretu 0 publicz pet. O profesorze Gravier mówi ci11gle 1 swoje, I te, które miała rzekomo użył- tej sprawy, inż. Janiec nigdy ny nie o­
nej gospodarce lokalami. „mój subl·okator". Przewodniczący zwra kować placówka dyplomatyczna, a na-J trzymał takiego dokumentu. Decyzja ta 

ca mu uwagę, źe jest to termin nlewla· wet nie zawahał się wykupić mebli rnaj nie została wykonana: biura wicef.:onsu· 
Wyr.okiem Sądu Starościńs·kiego Inż. iwy, profesor ma tak samo jak Ja· dujących się w pokojach profesora Gra latu francuskieg<> mieszczą się przy ul. 

Janiec 5łcazany z·oistał na 2 miesiące bez niec przydział na zajmowane dwa poko vierl Profesor, Jak sam ze·tnał, płacił Piotrkowskiej 87, o czym oskarżony do 
wz.glę~nego a·resztu oraz na 30.000 zł. je 1 jest więc takim samym jak t on \.o· mu niczego sobie sumkę, bo aż 50.001) brze wiedda\. l.eznania dozcm;zynJ 0-
grzywny. kąłorem. złotych rocznie! za co płacił? Placił 1a • koneilc w spraw!e malin, Jakkolwiek nie · 
' Nolezadowolony z tego wyroku odwo- Rewelacyjne szczegóły wychodzą na u ż y t k 0 w a n i e mebli, mebłi, które ~alą usad~\ct.ego iwiązku z. tą sorcf-
Jał się do Sądu Okręgowego, który w jaw, qdy mowa !est a rr.cblach znajdu· mógł za kitka tysięcy złotych nabyć na pą, są znamienne, rzu~ają bo"!1em snop 
dniu wczorajszym rozpatrywał tę sensa jących się w willi. Okazuje się, że wszę własność. Ale zacny profesor poza nau- ~wlatła na charakte.r 1 psyd11kę o~'C~r­
cyJną i jedyną w swoim rodzaju spra- dobylski i obrotny pan fnży.nier nie za· -'<ą nie zajmuje się żadnymi łnnyml spra- zo.nego, tak samo, Jak sprawa zwomie· 
wę. sypiał gruszek w popiele. Korzystając wami. ·Sprawy ziemskie załatwiał spryt nia dozo~czyni z pracy i próby wyeksrnl 

Pomysłowy inźy.nier z bałaganu w Urzędzie Likwidacyjnym, ny i obrotny Janiec... towa.nla Jej. 

Inż. Janiec przyznał się, że willę Je· 
go wykończyli Niem.cy, gdyż do wo·jny Troc:hq o malinacll ••• Wyrok Sądu Okręgowego Jest ostate· 

czny, prawomocny ·i nie podlega kasa· 
cji. Niechaj będzie on ostrzeżen.lem dla 
tych wszystkich, którzy licząc na zn;ajo· 
mośd i stanowiska starają się obejść c· 
bowiązuJące ustawy. Prawo jest dla 
wszystkich i wszys•tl<·kh traktuje ied11a· 
kowo! A. O:h. 

zdążył wznieść tylko mury i ułożyć dach. Prnfeś•o1r przesłuchiwany w chata~te· 
Do winy jednak się nie p·oczuwa, bo rze świadka nie wiele powiedział są­
miał pnecie:i decyzję Zarządu Miej- dow.i. Siwiuteńki jak g.oląb staruszek 
skiego, przyz.nającą 3 po.koje . konsula· mówi cicho, tak cicho, że ledwo go mo 
t·owi francusk·iemu. ,\ żna usłyszeć. Ale uszu naszych dob:c-

Magiczna musiała być siła tych pie-1 Sprowadzono nową orkiestrę, a po 
niędzy, bo Hansowi Wernerowi, kt.óry odświeżonych salach uganiał się Fry­
w międzyczasie zdążył odwiedz:ić ran- deryk Gross, watając gości i strofując 
nego majora Fridenstaba, pozwolono nowoprzyjęte kelnerki, które jeszcze 
po kilku dniach otworzyć z powrotem nie wciągnęły się w rytm pracy obowią 
bar. zującej w barze. 

Na miejsce dawnych kelnerek, które Przyszła i panna Mona Strobel. 
wciąż jeszcze przytrzyraywane były w Ubrana w ciemno-lil:iową suknię ze 

' więzieniu, zaangażowano nowe. Jedna srebrnymi wypustkami, rozglądała się 
tylko Zenka Werniczówna nie podzieli- po sali, jak gdyby czegoś szukając. 
ła losu swoich towarzyszek. Czy odnaleźć chciała wspomnien5.a, 

Nie wiadomo, dlaczego twardY. i nie- które minęły wraz z dźwiękami wal­
uczynny Bałt wyciągnął ją z więzienia. czyka? 
Czy aż tak bardzo cenił fachowe zdol... A może łudziła się, że ujrzy tu zno­
ności swojej barmanki? Czy też po wu swojego jasnowłosego chłopca, z 
prostu przyzwyczaił s:ię do niej i sie- którym się n:iby rozstała ; a którego -
dząc przy kasie chciał jak dawniej spo właśnie dlatego, że go utraciła - ko­
glądać z ukosa na swoją śliczną bar- chała bardziej niż dawniej? 
mankę, która z twarzą chmurnego Ale w wielkich salach baru, półbłę­
azjatyckiego bóstwa żąglowała za bufe- kitnych od dymu papierosów nie zna­
tem blaszkami kryształów :i płynnych lazła tego, o ktorym myślała. 
barw. W lansadach doskoczył do niej i jej 

w:ieczór, w którym znowu otwar- towarzystwa maitre d 'hotel. 
to podwoje dancig-baru, był dla Wer- - Prosz.ę o butelkę „Goldwaser" -
nera wielkim świetem. · dyspanuje panna zupełnie obcej kelner 

gły słowa: „Znam go od dawna, był mo 
im słuchaczem" ••• 

A więc w taki sposób odwdzlę::i.ył 
się inż. Janiec swemu nauczycielowi, 
swemu profes·orowi, który na pewno 

ce, a potem ;~ rozglądając się po sali, Afront dawnego je) narzeczonego po 
niby od niechcen:i.a zapytuje Grossa: działał na nią gorzej, niż uderzenie W. 

- A co się stało z Gorkowską? twarz. 
- Tego nie wiem! - rozkłada ręce - Nie chce mnię znać! - ponosi ją 

maitre d'hotel i śpieszy w stronę 'drzw:i, żal i gniew. Ze zaś jest z gruntu zlą 
gdzie ukazała się właśnie grupa osobis- i skłonną do histerii, nagle w uczu· 
tych gości Hansa Wernera ~„kilka do- ciach je,j (jak się to często dzieje u ko· 
stojnikqw z ul:icy Arisztata. blet tego• typu) zachodzi jakieś wręcz 

- Heil Hitler! - wita ich czołobit- absurdalne przesunięcie: i cała jej mi· 
nie Fryderyk Gross, a oni w swo:ich łość zmienia się nagle w ostrą niem• 
czarnych mundurach, połyskujących wiść. 
srebrnymi epoletami siadają przy hono· w jej zimnych oczach zabłysły złe 
rowym stoliku opodal bufetu... ogniki. Długo spoglądała za oddalają-

Mona Strobel wypija jeden i drugi cym się oficerem i gładkie jej czoło 
k:ieliszek, nie 6dzyskuje jednak humo- przecięła głęboka zmarszczka., 
ru. Na próżno chce ją rozruszać jej to- - Tak! Dlaczego nie wpadłam na to 
warzysz kapitan Frćili.::h, nadaremnie , . '? . . t ł ·i J'es7 cze · · · · M L h M wczesnieJ. - JeJ oczy s a y s ę ~ bawi Ją zarc1kam1 arga ensc . 1 o- b d . . ,. · k t 

·1 · '· d 1 · . · , . ar z1e1 z1e i o ru ne. na w mi czemu JJlJe a eJ i c1ąg1e spo , · . . b' . . 
gląda w stronę cfrzwi, wciąż jeszcze łu- . ~ Ale p się zemszczę na to ~e 1. n~ . 
dząc si~ nadzieją, że z~b~czy tego, któ- mą ~ mruknęła s~;i:a do, ~eb1e 1 
rego nie może zapommec.„ wskoczywszy do dorozKl, wroc1la do 

Ale Heinz Sobota nie przyszedł... · domu„. 
Za to zobaczyła go .nazajutrz na uli- Ciężko ranny major F riedenstab, 

cy o tej porze . kiedy zazwyczaj wracał aczkolwiek lekarze zalecili m u spokój, 
z koszar. z dz'iką wręcz pasją sard osobiśce prcr 

Czy to był przypadek, czy też Mona wadził śledztwo w spraw:ie dancing-
czekała na niego? baru „Erika". -

H~~nz nie d?strzegł jej ~' pierws~e~ Wraz ze śmiercią Stefana Wirka znik 
chwili, a dopiero~ zauwazywszy JeJ nął najważniejszy świadek i przerwał 
uśmiech, ukłon~ł się _szy_bko. , się łańcuch poszlak, bo ta, która w tej 

M?na zau,wazyła, ze Jes;: połprzytom sprawie odegrała nie mniej ważną rolę, 
ny, Ja~ ktos b~rdzo zam~~;ony. . to jest Wiesława Gorkowska znikła 

Chciała do n'iego podeJsc, on Jednak b 'l d ' 
odwrócił się, przyśpieszył kroku i prze- ez s a u. 
szedł dalej. - - Ach, ~e.bym j ~ tak dostał .w swoje 

Ambitna z natury panna, zlekcewa· ręce! - lł/Sc1ekał s1 ę gestapowiec.: „ 
żona tak fawnie. t:>rzygryzła war.et ro. c .n.f 
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Nareszcie wyrok I 
Pietfasz0wsk1 nle mda startować 

' Trwaiące 0'.ł dwóch miesięcy dochQdzen· e w 
sprawle zndnP,.go kolarza !ódz.Jdego Pietrasz.ew 
:sldego nareszcie się zakończyło i wyrlano 
wyrok. 

Polski Zw. Kolarski podągnął L. Pietras1ew 
skiego do 0dpmviedzialności za to, że tosz 
usprawieclliwlenia się n e pojechał na Igrzy~ka 
'Bałkańskie do Budapesztu i, co gorsza nie 
uprzedził 0 tym Zw 1vlm Kclarskiego. ' 

Polski Zw. Kclar.ski dopuścił wprawdzie Piti 
tra!<zewskiego do wyścigu Doko.la Polski, n e 
chcąc w ostatniej chwili dekom'!>letować I o!l ł"' 
biać drużyny narodnwej, dopnśc'ł go również 
do mistrwstw szosowych Po-lski. w w Hm 
ktći>rych Pietraszewski zdcbył 'tytuł mistrza 
P-ilski 

P e·u'.aszewskieg0 zdyskwalliikawano i do 
koi1ca roku nie ma 0 11 prawa startować w za­
wotlch. Ponieważ klub Partyzant w tym wyparł 
ku tei nie był w porządku, udzlelom1 ld!!row 
nikowi sekcji surcwcj nagany. 

Mamy yścfjgi! 
Of'm~ia-mts - tran- wa :uze na żuż 11 

Zwolen11ikom spnrtu grnrirn w nictl:i:;elę r.al­
kowite „bezrobo-:ie". Zanosiło się na to, :i:e 
nie będziemy m cli ani jedillej imprezy spor-
1owej. Sytuację urntowaJi motocykliści, którzy 
organizują na tor;i;e żużlowym WKS wielkie 
wyścigi mcCocyklowe. 
Całe szczęście, że pozostała jeszcze czwarta 

eliminacfa ligi żużlowej , gdyby nie to nie mie. 
l byśmy gdzie póiść. Tym razem uirzymy na 
toue żużlowym zespoły 01:mpij (Grudziątlzj, 
DKS i Tramwajarzy. 
Są to wyścigi o mistrzostwo polskiej l'9i 

żużlowe}, które dają okazję drużynom łódzkim 
poprawienia lokal zajmowanych w tabeli mi­
strrnwsk-eJ. 

'V drużrnie DKS t>o\a.d": KraKowialt, Macha 
A '\rj('Cek, a w zespole Tramwajarzy: Kołe-
1czek I, Ko\eczek II j K'Ulliński. 

poc:z.ątek zawodów o godz. 11-tej. 
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zna1ie pił . arzy PTC? 
Pab!an czan·e wolą grać z Lechią na własnym terenie. Z Juniorków powstała 

drużyna m sfrla okręgu. - Personalia pah antc·tich p łkarzy 
Jak wiacicmo, w pierwszym meczu dz ielnego spotkania do . Łodz i, przede ·1 ono jednrm z pierws7ych. P.ropagato· 

fin ałowym o wejśc i e do eks~ra klasy wszystk im, ze względów kasowych. rów sportu w okręgu lodzk1m 1 egzystu· 
piłkarskiej mJstrz okręgu łódzkiego P. Stanowisku temu nie można odmów i ć je bodajże już 40 lat, ale o obecnej d~u 
T. c. (Pabianice) spotka się z gdańską słuszności. Zarządowi PTC chwali się, żynie p i łkarskiej i jej zawodnikach zwo 
Lechią. Wysunięto projekt, a: by spot- że w tym wypadku kieruje się pobud- lennicy piłkarstwa wiedzą zapewne nie 
kanie to odbyło się w Łodzi, zwlasz- kami natury czysto spoitoweJ, odsuwa- wiele - po prostu nie znają ich. 
cza, że w n : edzielę nie będziemy tut_aj jąc na dalszy plan wszelkie ilme wzglę· Mistrz okręgu łódzkiego jest młodym 
mleli żadnej poważniejszej imprezy. dy. Przed mistrzem okręgu łód z k:ego zespołem, składa.iącym się niemal WV· 

Przeniesienie zawodów byloby wska- który ma już zapewn ione miejsce w li łącznie z wychowanków klubu. Młodzie 
za11e z całego szeregu względów, ale lldze p i łkarskiej, stają możiiwości a- niaszki po lat 15 zaczęli w tym klubie 
zarząd PTC nie chciał się na to zgodzić. wansu do klasy państwowej, to też kie- kopać p i łkę i tak się w swej ulubionej 
Jedyny argument przemawiający za tym rown ictwo klubu powinno wyg rać wszv grze zaprawili, że pr~ewyższyli w.szyst­
ażeby drużyna PTC grała na własnym stk ie atuty, ażeby ambitna d ruhna mo- kich. Dz !siaj wrota ligi stoją dla nich O· 

bo isku to ten, i ż istnieje obawa, że na gła dop : ąć celu, który sobie wyznaczy- tworem. Kto wie, czy PTC, przy szczęśli· 
nowym dla siebi9 terenie nt:>że czuć la. I wym obrocie sprawy, nie Mjmie w lidze 
się mnfoj pewnie i, kto wie, czy to nie A zatem mecz PTC - Lechia (Gdańsk) m!ejsca Widzewa. 
mogłoby zaważyć na w~;nl:.Cu. Nie ulega odbędzie się w niedzielę w Pabiani· A oto z kogo się składa ta ambitna 
kwestii, że gdyby PTC było przyzwvcza cach. drużyna. 

jone do bo;ska _ ŁKS, zarząd klubu nie O PTC jako zrzeszeniu spo,towym, 1) Adamus Jerzy, gra na odpowi~· 
miałby nic przeciwko przeniesieniu nie wiedzą zapewne wszyscy, gdyż jest dzialnej pozycji bramkarza. Chociaż ,1-
~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~-~~~~- czy sobie dopiero 20 lat już od 5-:iu 

lat jest piłkarzem i wychowankiem ~i 'J­
bu. Uczeń gimriazjalny. 

2) Nowacki Gerard - lewy obrońca. 
Młodz i en i ec 23-letni, z zawodu banko­
wiec. Pierwsze swe kroki, jako piłkarz, 
staw i ał w PTC przd 9-ciu Jaty. 

Rotholc w ringu ~ 
U' i roz11oc zyna sezon pięsc~arski 

3) Wypych Albin - to prawy obroń­
ca. Przed wojną grał w drużynie junio­
rów. Piłkę nożną zaczął uprawiać przed 
10-ciu laty. Dzisiaj jest pracownikiem 
11Społem" (księgowy), a w sumie ma do 
piero 25 lat. 

4) Wlazłowicz Jerzy - lewy p-0moc­
nik, również przed wójną grał w druży­
nie juniorów. Zaczął grać w pił·kę noż­
ną mając lat 13-cie. Jest na posadzie, 
pracuje w PCH. 

Otwarcie tegorocznego sezoiln pięściar!'kie. 
go w Łooii nastąpi w przyszłą sobotę 1lnia 23 
sierpnia. Z okazii te3 zarząd t.OZB zamie1z;1 
zorganizować 7,awody, w których w~:t.mł udział 
naibard'tiej znani pięściarze w oktęqu łódzkim, 
przy ciym pary mają być specj'łlme ciekawie 
zestawione. 

Nle jest też wykluczone, źe w zawo1lach 
tych ujrzymy po raz p'erwszy wakzącego w 
rtilgu R:}tholcą. który obecnie jest zawodn•i­
kiem Jódz.kiego Zrywu. 

Jak wiadomo, Rotholc prrez dłuższy czas 
b)· ł zawieszony i n1e mógł czynnie upraw ać 
boksu, obecn!e jetlnak reszta kary jest mu da 
rowana i popularny Sz.apsi0 znów nadział rę­
kawice. Ciekawe, w jak'ej obecnie formie 
rnajdu.ie si ę nasz wielokrclny byly reprezen­
lant Polski. Rotholc 0 !Jecnie ma wagę piórko­
wą i gdy dojdiie do formy będ1ie bardzo gro:i: 
DYl!l pnec.wnikie:m dla Marcinkowskiego. 

Jun\orzy tSR ...;. Polska 
..Mecz be\(ser~ki W1ocrawia o~wo'any 
~ecz .bnkserski juniorów CSR - POLSKA, 

ktory miał c!1bYć się w 1 iedzlelę 22 s'erpnia 
we WrocJa~vlu . - został odwołany. W nad­
chodząc11, n1ed7lelę odb~ą się w Warszaw·e 
finały turnl~ju bokse:ski~go w ramach Igrzysk 
ZZ ; f!'OWSlaly by w ielkie trudności w ustala­
n 'u .„a" juniorów, gdyż wielu repr~zer.tantów 
(Brzoska, Karg'iet, Cebuka·k, Stec) walczyć bę­
dą na ringu warsiawslum. Być mo.ie mecz z 
CSR przełożony z'.ls\anie na !9 sierp11i;1• 

yY związku z tym (>tiełoż.ono rrłwniet ter­
min . nadzwyczajneqo z.ebranla !'ZB o .tyd1.i1:ii. 
22. sl~rJ?nia. odbędzie się "! stol'cy posledienie 
w1elk e1 szostki - Poznan, Gddi'tsk, Śląsk ttd. 

DRUŻYNA PIŁKARSKA P. T. C. KANDYDATEM DO EKSTRA KLAY 
PlU{ARSKIEJ 

Dynamo, COKA lub Spartak 
Piłkarze radz.ieccy wystąpią w Lodzi 

Polski Związek Piłki Nożnej zwrócił nuje rozegranie frzech spotkań w mias 
się z propoz;rdą do MOSKWY o wyde- tach skupiających największe nesze 
.legowanie do POLSKI jednego z czo- robotnkze. Pierwsze z nich odbyłoby 
łowych zespołów piłkarskich· się w WARSZAWIE, drugie na ŚLĄ-

PZPN widziałby cl ętnie u siebie pił- SKU, a trzecie w ŁODZI. 
karzy DYNAMO Z MOSKWY, łub W WARSZAWIE piłkarze radzieccy 
TYFLISU, zeszłorocznego mistrza mieliby za przeciwnika kombinowany 
RSRR., drużynę CDKA, względnie zespół polski, w CHORZOWIE - dru­
SPARTAKA (Mo'ikwa), który obecnie iynę śląsko-krakowską, a w ŁODZI 
prowadzi w tabeli mistrzostw ZSRR· i:espM komhinowany ŁODZ - PO­
. Niewątpliwie setki tysięcy zwoienni- ZN AŃ. Men; w WARSZAWIE odbvł­
ków sportu piłkarskiego przyjmą z za- hy się 3 paźdT.iernika. ·~· CHORZOWIE 
dowoleniem tą wiadomość ,a z więknzą 6, a w LODZI 9 października. 
jeszcze radości!! powitają decyzję władz Jeśli władze piłkarskie ZSRR ustosun 
sportow:vch radzieckich wysłania jednej kują się przychylnie do projektu 
z tych drużyn do POLSIH. PZPN, ciekawe na jaką rlrużynę pad-

Polski Związek Piłki Nożnej propo· \nie wybór. 

5) Miller Edward - środkowy pomo­
cnik, lat 23, Pełni zaszczytną funkcję za 
stępcy kapitana drużyny. Ten sam, który 
z pow.odzeniem reprezentował barwy 
Łodzi •i na któ-rego zwrócił uwagę kapi· 
tan spo•rtowy PZPN. Miller jest również 
wychowankiem klubu i gra już 8 lat. 

6) Duszyński Jan - prawy pomocnik. 
Jest to najstarszy gra-cz drużyny. Zaczął 
grać w PTC mając zaledwie 14-cie lat 
i drug:e tyte gra w piłkę. Z zawodu biu­
ral ista, w drużynie uchodzi 1a graaa 
najlepiej zaa.wansowanego technicz· 
nie. 

7) Zuber Stanisław - lewos·k-rzydło· 
wy, z zawodu fryzjer, jedyny gracz ze• 
społu, który nie jest wychowankiem klu 
bu. Gra w pnkę nożną lat 11-cie. 

8) Kur·owski Bernard - lewy łącrniil(. 
Maturzysta, wychowanek ·klubu. Ma lat 
22 ·i dość p;ędko opanował arkana wie­
.jzy piłkarskiej, bo rozpoczął grę dopie· 
ro po okupacji. 

9) Stusio Henryk - środkowy napa­
stn ik, nafmłodszy gracz drużyny. Ma do 
piero 18-cie lat. Rozumie się, junior, 
wychowanek klubu. Od czterech lat u­
prawia sport pilkars•k•i. 

1 O) Grabski Adolf - prawy łącznik, 

Igrzyska Zwl·ązko' w Zawo„owych jest kapitanem zespołu I najlepszym U strzelcem. Ma on na swym koncie naj-

d 
większą ilość zdobytych bramek. Od 14· 

Łó ź - Kraków Wielkie święto sportu robotniczego letniego chłopca zaczął grać w PTC ·I 
• d „ · ... ·• I g· gra w jego barvvach lat 13-cie. 

walczą we wrześn :u o aucbar Karoty rozpoczyna się z1s~a1 w s o ICY 11) Krzemhiskl Jerzy - prawosl<rzy· 
Na ostatnim posledzenlu PZPN postanowiono W dniu dz'siejszym nasląpi uroczyste olwar COW. GOR.'.\!IKOW !METALOWCÓW i CHF- dłowy, uczeń - praktykant przędzalni· 

wyznaczyć nast~pujące terminy rozgrywek z cie Igrzysk SporlQ'\vych Związków Zaw:JclO- MI!COW. w ćwierćfinałach t-d~adli ~r.tem)~ł . czy. Również wychowanek PTC, ma za­
cyklu o Pucltiir ś, p. Kałuży. wych, µ<llprzed.zflne olbrzym' ą defiladą spor- Slrnn:any. reprezentowany. w W•ększosc1 przez ledwie 19 lat a już 5 lat gra w piłkę no 

łowców związkowych z caiet Polski oraz gru- Garbarnie. Kolejau.:e i Le:mlcy, ; z' n ' 
2. IX. Kraków - Sląsk w Chorzowie. py 3-ch tysięcy gimnastyków i g mnaslyt.:zek. W turnie ju p"ęściarskim weźmie udział caly ą. . . . 

12. IX. Sląsk - Poznań w Poznaniu. Igrzyska odbędą się na Stadionie W':ljska Pol· szereg wybitnych polsldch boksen'iw. A wl1;c Na 111ch to, jako na mistrzach, S'PO· 
12. JX. 1Kraków _ Łódź w Łodzi. skiego. Początek uroczystości o godz. 17. w wad1c mus;;ej KASPERCZAK (mistrz Polski) czywa ciężar godnego repre.zentowania 

Po defiladzje i pc>pisach gimnastycznych i K~RGlEL. w koguciej z ana trl)ika rrnilepsu piłkarstwa okręgu łódzkiego Dotych-
•• Ajiii4 

FABRYKA KINOTECHNICZNA 

posz~kuje: 

1) SLUSARZY precyzyjnych 
2) TOKARZY 
3) USTAWIACZY na automaty 
Zgłos zenia M. Nowotki 41 Biuro Pracv . 

RB9Gk 

odbędzie się mlędzypaństw,1wy mecz rep1 e- dz:siaj w Polsce: GRZYWOCZ, BRZóSl\A, cza PTC · · dł · . · d · 
zentacyjnych drużyn Związkow Zawodowych BAZARNIK i CZAR~FCKl w piórlrnwej. SZY-. . ~ n.ie. za~IO O, miejmy na Zl9· 
Polska - Jugosławia. MONOWICZ i MATLOCH, w lekkiej żU- Ję, ze ~lllblCJa n1e spotykana zbyt czę­
~ godzhrnch przedpołudniowych na kortach RAWSKI, w półśredniej CHYCHŁA, PAUŃ- Sto W lllnych drużynach, która cechuje 

t~niso.wych Leg'J odbę~ą się przedb':lJe pięś- SKI. KULA i WIKLIŃSKI. .w śr~dn!ei. TRZ~- zespół PTC na każdych zawodach j do­
c1arsk1e. w Agrkoli eliminacyjne spotkania w SOWSKI, RA~SKI: ~o 1 mistrz 1un1orow CE· skonała kondycj'a przy n i epoślednich 

skieqo w szcz~·piorniaku. KOTKOWSKI a w c ' ężkieJ JASKOŁA, BIAŁ- um.e 1ętnosc1ach zaprowadzi zespoł te" I 
koszykówce i si~tkówce, a w Parku Pon'atow BULAK, w połclęzluej NOW ARA. RUDZKl, ; . . . ' . • 

• EJim i~a~Je drużyn piłkarskich wyłoniły juź KOWSKI. KLIMECKI i STEC. tam, gdzie sie chce znaleźć, to Z'naczv 
-----------------· półf nal1stow. Sa. lo drużyny SAMORZAUOW· Igrzyska potrwai:i. do nledzieU wi.tcznłe. do ligi. 

/ 
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Dla wszystkich I ... 
U państwa Bąbelków jest nowa slużąc.1. Na 

Jmię jej Jadwisia. Dziewczyna jest ze wsi. 
Szczera, dobra, przyzwoita, sumienna. Ot, jak 
wle1ska dziewczyna. 
. W kilka dni po przyjęciu nowej p')mocnicy 
domowej do Bąbelków przyszli goście. Jadwi­
s:a podaje mięso. Jeden z gości bierz.? dwa 
kowalki. Jadwisia zachęca go, szl'.lrclwjąc w 
piecy: 
-' Mo:te pan wziąć jeszcze fede11 .• Obliczo­

ne jest po trzy kawałki na gębę ..• 

°V'.>. r! * 
' P~~ Feliks pokusił się o laury reportera. 
Naczelny redaktor postanowił wypróbowuć je 
go zdolności. 

- Pojedzie pan do Truchcikowa na otwor­
cie szkoły. Napisze pan o tym 20 wi·Hszv 1 do 
6-ej wieczór proszę to przetelefonować„: 

- Doskonale, panie redaktorze„. - odr>cr/ 
pan Feliks i pojechał do truchcikow:i. 
· Godzina szósta - telefon mil::zy. G'Jd·dna 
1!.'ódma - pan Feliks nie daje zn ·11'a ~> s:;b1e. 
Zni<'cierpliwiony redaktor kazał v1c!epe~zo­
wać do niego. Nazajutrz przychod!i odi;o­
wiedż: 

- Nie ma o czym pisać - stop ··- olw'lrtia 
nie było - stop - budynek za·v·11i/ ~lę -
stop.„ -

>« 
Elegancka knajpa. Przy jednym i.e bt :)fików 

siedzi dwóch facetów. Na stolik-1 do poiowv 
opróżniona butelka wina. Widać już nóe f·!er­
wsza. 

\V pewnej chwili jeden z lacet.1w odzywa 
si: 

- Słuchaj.„ \A/Jaś„. właściwie„. l/e : 11„ ma 
to wino, co?.„ 

A drugi na to: 
- ].„ ile lat, tego ci nie powiem„. ole wiem, 

:te ono już sss.„ tarsze nie będzie„ 

Dokqd dziś pójdziemy 
LETNI TEATR „OSA" Zachodnia 43 tel 140-09 

Dziś o godzinie 19 min. 30 punktualnie ko­
media muzyczna R. B!!nackiego pt. „ROZKO­
SZNA DZIEWCZYNA". 

TEATR LETNI „BAGATELA" Piotrkowska 94. 
Dziś ! codziennie o godz. 20-el najweselsza 

komedia sezonu pt. ,,MUSISZ BYC MOJĄ" 

'!~TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ „LUTNIA" 
"'°' Piotrkowska 243. i ,,.., Dziś I dni nasf..ępnych o godzinie 19,15 

ilf „CNOTLIW A ZUZANNA'~ 
I 

TEATR POWSZECHNY 
Dziś o 19.30 sztuka G. Zapolskiej „ŻABUSIA" 
z gościnnym wys ~ępem I. Górskiej w roli ty­
tułowej •. -

TEATR KAMERALNY 
grać będzie tylko kilkakrotnie świetną, pełną 
humoru i sentymentu komedię J. Korzeniow­
skiego ;,PANNA MĘŻATKA'' z Jerzym lesz­
czyńskim w roli Majora. 

KIN A 
ADRIA - „R?sanna siedmiu księżyców" 
BAŁTYK - „Syn )Wie" 
BAJKA - „Przygody Nasredina" 
GDYNIA - Kmo n:eczynne. Na czas re· 

montu proqram Aktualności prz.eniesiono 

kraj. l zagr. 
do kina „HEL" 

HEL - „Program aktualności 
Nr. 25. 

HEL - „Kobie~a sama" 
MUZA - „800-lecie Moskwy'' 
POLONIA - „W pogom za mężem" 
PRZEDWIOŚNIE - „Dragonwyck," 
ROBOTNIK - „Miłość na lekarstwr.l'' 
- ROMA „Mons.ieur ~a Souris" 
REKORD - „Behta tancizy'' 
STYLOWY - Tajemnica nocy wigilijnej 
ŚWIT - ,Konwój'' 
TĘCZA - „Zaklęta narzeczona. 
TATRY - Miasto „Bezprawia" (w ogrodzie) 
g?diz. 14.30, 16.30, 18.30, 20.30 w niedz. 12:30 
WISŁA - „Bolero" 

Lekarze MEBLE gotowe i na za- POTRZEBNA mamka d? 
mówienie, szafy cizter-0 noworodka. Warunki 

Dr. ROZYCKI, specja- drzwiowe od 32.000, dobre. Zgłaszać się na­
lista chorób kobiecych, trzydrzwiowe .')d 28.000 tychmiast - E. Kape· 
akuszerii powrócił. - łóżka od 15.000 Piotr- luszn 'k, Al. 1-go Maja 
Przyjmuje 2 - 6, Piotr kowska 31 w podwó- 4 m. 2c. 893Bg 
~owska 33. tel. 166-'..!9. rzu. 83GOk WYKWAiIFIKOWA-
~-.,,..,.,.,.--c-...::.82:::8:..:0:..::k KUPIĘ---.;-;Qwe opony NE hafciarki na bieli·z 
Dr KOWALSKI MlE- samoch'.ldowe 550x15 nę damską mogą się 
CZYSŁA W, specjalista tel. 158-28 ul. Łagiew- z.głosić. Phtrkowska 85 
skórno - weneryczne nicka 84. 8939q m. 39 m·iędzy godziną 
I Maja 3, 8-10. 4-7 n""()"'s'PRZEDANIA sa·- 17-2._0_.~ _ 894Bg 

8279-k . -· 
~':"'.'".,.....,,=-.,....,.,,---'-_;_....;.: m0chod „Adler-Junior" POTRZEBNA wycho-

Dr MAJEWSKI, ~hor<>· z li':"l11ik.iem i koncesją wawczyni do r?cz·nego 
oy k:ob1ece. wewnętrz- Wiadomość Próchnika 

1

. diziec:ka. Referencje. 
ne. Legionów 1/ 3 -1. 3. 8940g Pi9:rkowska 114 m. 8. 
Tel. 216-82 82BH SPRZEDAM maszynę I 8950g 
Dr KUDREWICZ spe- swetrową 8xBO, Ki!iń- .::-----'--'---­
cjalista weneryczne- skiego 19 m. 25, lewa! taoun1one dOKument V 
.;kórne. 8-10, 4 - 7 oficyna pierwsze pię-

1 
UNIEWAZNIA się pas 

Piotrkowska 106. d 
8277

_k ~ro o g?dz. 18. 8942q se-partout kinowe Nr 
SNOWADŁO mechani- 49 wydane dla Polskie­

Or MIRSKI - akusze- czne kupię, może być go Radia w Ł?dzi. 
na, choroby kobiece- niekompletne. Pośredni! 8944b 
orzeprowadził ;!ę na ctw') wynagrodzę. Tel. ZAGUBIONO ksiażecz· 
Piotrkowską 14. tele­
f?n 257-23 8604k 160-41 10-14. 8953g. kę Ubezpieczalni . Spo-
Dr LENCZEWSKI, cho- SPRZEDAM trzy kros- łecznej. Staszczyk Ka· 

na z maszynami ang. I zimieriz, Mieszczańska 
roby kobiece, akusze­
ria, powrócił, przyjm u- 68 cal. Wiadomość. i 13. 8945g 
je 3 _ 1, Sienkiewicza Łódź, Częstochowska ZAGUBIONO legityma. 
51, B294k !~el. 260-43. B954g cję tramwajową nie· 
Dr PROCHACKJ spec Ja PLAC rogowy pr·zy par I bieską, Jurkiewicz Wi­
Iista skórne, wenerycz ku na Zdrowiu sprze· ktoria, Rzgowska 20. 
ne 12-2; 4_ 6, Legio- · dam, ~l. 188-78. 8932k 8946q 
nów 17. 8340k SPRZEDAM maszynf; ZAGUBIONO książecz 
Dr JERZVTETER gl- do skarpe.~. Pabianice, kę Ubezpieczalni Spo­
nekolog powrócił. _ Słowackiego 1 m. 5. łecznej. Florczyk Leo· 
Przyjmuje 4 _ 6 Ko- 8960q kadia Wodna 15. 8947g 
ściuszki 36 (róq An- AKORDEON 80 basów SKRADZIONO legity· 
drzeja) tel. 165-46. sprzedam · z registrami. mację niebieską tram-

877lk Piotrkowska 31 m. 27. wajową służbową PKS 
Dr BASS choroby ko- B967q Związków Zawod?wych 
blece. Narutowicza 6, DOMEK z wolnymi Malinowski Mieczysław 
tel. 208-76 717Bk mieszkaniami sprzedam Przędzalniana 118. 
Dr CZERNIELEWSKI- Plac Wolności 6·4. 8860q 
choroby skórno- wene 8968k ZAGUBIONO książecz 
ryczne. Piotrkowska 88 PIANINO krzyżowe kę wojskową RKU-
godz. 3- 7. 8783k czarne pierwszorzędny Łódź, palcówkę. Cha­
Dr WOŁKOWYSKI _ stan sprzedam niedro- be Franciszek. Sora-
specjalność choroby g') byle zaraq;, Pio~r- wiedliwa 15. 8951g 
skóry i weneryczne, kowska 86-3. 8972g ZAGUBIONO dowód 
wznowił przyjęcia 4-6 ~JF.RCEHT;S „4" ~3te własności l833·5a na 
Wschodnia 65. (Piotr- rodrzwiowy w do- motocykl wydany prze.z 
kowska 46). 8520q brym stanie do sprze Urząd Likwidacyiny. 
DTFALKOWSKI chi- dania. Tel. 171-13. Łacina Stefan. 8952g 
rurq-uroloq specjalista Siedlecka 4. 8913g ZAGiiii'ION'"O dowód 
nerek, pęcbPrza. dróq NAJKORZYSTNIEJ Im osobisty i świadectw') 

moczowych. Bandmskie pisz-sprzedasz-zam!e z kursu PRWK. na naz 
go 12·7 od 3-5 tele- nisz pierścionek, wisko Wolf Danuta. 
fon 115-13. !l465k obrączkę, zegarek w 8955 
Dr VOGEL, specjalista sklepie: lt-go Listopa- ZAGUBIONO decyzję 
chorób kob:ecych, aku da 3· 6129k rent')wą na naz,;isko 
szerla. Narutowicza 4. SREBRO w każde\ po- Milczarek Pi<>tr. Zgier­
tel. 260-92 714Bk stacl kupuje M. Wet- ska 53 m. 8. 8957g 
DOKTÓR GLAZER. - ner i S-ka, Łódź. Plotr 
skórno • weneryczne 
5-8, Andr~eja 2!1 

8127k 

kowska 112. tel. 120-66 SKRADZIONO bilet ko 
MEBLE wszelkiego ro lejowy, leg. tramwajo­
dzaju kupuje I sprzeda wą niebieską, dowody 

le Stolarnia Krasickie- pracy 1 palcówkę na 

11111111111111111111111111111111 

KURSY Kierowców Sa­
mo.chodowych Związ­
ku Transp0rtowców, 
Łódź, Andrzeja 6, przyj 
mują zaiJisy na nowy 
kurs. 8937g 

KROJU, modelowama, 
szycia ubrań damskich, 
d~iecięcych, bieliźniar­
stwa, gorseciarstwa, 
wyuczają kursy Insty­
:utu Pr7Pmyslowo-Rze-
111iP~ln1c2eqo, Prórhnl· 
ka 25. 8802g ---------
KURSY SAMOCHODO 
WE Gerharda, Kościu­
szki 68, zapisy na no­
wy kurs dla amatorów 
i motocyklistów. 

8805g 

MASZYNOPISANIA, -
korespondencji pol­
skiej, nauka poprawne 
go pisania, obcej, ste­
nograf;i, księgowości 
Kursy Centralnego Zw. 
Stenografów i Maszy­
nistek Rzeczypospolitej 
Polskiej. Zapisy! Kiliń 
skiego 50 8630g 

KURSY Administracyj 
no· Handlowe. Piotr­
kowska 125, przyjmują 
zapisy od 26 sierpn!a. 

. 8874 -----
KROJU męskiego, dam 
skiego. Kursy Instytu­
tu Przem. Rzem. Zapi­
sy Jaracza 14. 8841k 

l0k81P. 
ZAMJENI:FJ 2 pokoje z 
kuchnią w Kal'iszu na 
pokój z kuchnią w Ło 
dz.i. Oferty pod ,.Ka­
lis'l.". 8943g 

POSZUKUJĘ pokoju za 
obsługę domową od 
zaraz. Oferty „Pracow­
nica". 8949g 

Z POWODU choroby 
oddam piekarn'ię w 
dzierżawę. Oferty pod 
„Piekarnia". „Prasa" 
Piotrk!>wska 55. 8934d 

RóżnP. 

BEZ WZGLĘDU na dłu 
gość, gatunek włosów 
Trwała Ondulacja Arne 
rykańskimf płynami 
gwarantują „Wileńscy 
Fryzjer11:y" Zawadzka 
11. 8275 

Kupon Nr 7 
Co to za zwierzę------

Czy widzieliście je w Zoo 

Wezwanie 
Zar<ząd Nieruchomości Miejskich w Łodzi 

wzywa dzierżawców nieruchomości, aby w ter 
minie do dnia 15 października 1948 roku -
zgodnie z zobowiązaniem, wynikającym z § 7 
zawartej umowy dizierżawnej - przepr?wadziJI 
roboty konserwacyjne i remontowe w dzier• 
żawionych budynkach. 

Nadmienia się, źe po wpływie wyl'eJ wy• 
m.i.eni0nego terminu, od dnia 15. 10. 1948 1oku, 
kontrolerzy Zarządu Nieruchomości Miejskich 
będą sprawdzali st.an nieruchomości. 
Niestosujący się do powyższego, zostaną J>') 

ciągnięci do od'Powiedzialności ze skutkami 
pr'1'.ewidzianymi w umowie. 

Łódź, dnia 16 sierpnia 1948 roku. 

Z-k 
Zarząd Nieruchomości Miejskich 

w Łodzi 

Dr med. SIENKO Ksa­
wery, specjalista: sk6r 
no-weneryczne. Killń­
skfpao 132, 13-14 -
16-18. 8795k 
Dr KOWALSKI Anatol 
specialista skórnn-we­
neryczne ?.-7. Pintr­
lcowska 175 8562g 

· 1 J k b k ARTYSTYCZNA repera 
go 3 przy Rzgowskie]· nazW1<; ;: o a u ows a 

K , . 895n cja ubiorów, podnosze A t d. 
przystanek Piaseczna aiz.miera. nq . para y ra 1owe 

8704-k ZAGUBIONO leqity· me oczek. Jadwiga Szo 

qen'vś~1 

linowa, - Piotrkowska 
DZIURKARKA krawie mację PW. kartę reje- 30. 3326k W zamian za szmaty 
eka ,Singera" - do stracyjną RKU - Łódź, 
sprzedania. Piotrk'Jw- świadectwo szkolne i KRAWIEC przyjmuje W nowym roku szkolnym zorganizo· 
ska 59-30, popr11:eczna kartę rowerową. Gwar· poprawki • reperacje. wana będzie na teren'ie Łodzi ciekawa 
oficyna. 8885k czyk Marian. B961g Piotrkowska 59 -;>oprze akcja. Młodz'ież szkolna weźmie 

Zaof "'•OW30'e Or3CV ZAGUBIONO książecz- czna oficyna. Wojcie· udział W zbiórce makulatury i szmat, 
'" 1 kę Ubeizpieczalni S;>O- chowski. 8884k d 

PO-TRZEBNY na stale łecznej. Michalak Mie· przy czym Centrala O padków Użytko 
LECZ. ZĘBOW oraz kanelusznik, dział mę- czysław, Sieciowa 4. PRACOWNIA kożu- wych postanowila rozdzielić pewną 
nowoczesna pracownia ski. Andrzeja 2 (s1dep 897lk chów zak0piańskich, I ilość aparatów radiowych dla świetlic 
ozębów sztucznych - o bi b k 
Piotrkowska a. B278k kaneluszy). B9fl5g !lanka raz a~y . aran o· tych szkół, których wychowankowie 

POTRZEBNA gosposia --------- w~, ?rzy1
1
muie za~ó· wyróżnią się najlepszymi wynikami. 

tP. lCtenw samodzielna znająca SZKOŁA Samoch?do· w ema reperaCJe. 
STARSZY 

1 1 
r Ga-1 si~ . n~ gosp0darstwie wo Motocyklowa przY,j Łódź, Jaraoza 4 w po Odpadki są bardzo cennym surow· 

e cz.e w1eiskim. Łucrzak, Za- muje eapisy. Łódź Sta dwórzu na prawo. cem, przerab'ianym przez fabryki na pa 
luba, dł.u0oletn1 P. rak- menl1ofa 2 m. 5. an. "'"'g !'na 7 8852g I 8882 k '""' .' · !1 pier i inne potrzebne arty uły, toteż 
tyk sz?'ltala sko;n')- POTRZEBNY w kwali-
wenerycznego. Głow- . . '! akcja prowadzona przez tę instytucję 

Ak·•szerKa Len11rtowicz i S-ka WŁÓKNIARZ - „Miasto Bezprawia'' 
godz. 15, 17, 19, 21 w niedz. 13 
ZACHĘT A - Kino niec11:ynne z powodu 

na62-76 18-20 B941g ~~~~;:~n:fgł~~~~ia~~. ns~ I AKWIZYTORZY zasługuje na poparcie. (k) 

AKUSZERKA Łagow· Łódź, Połudnowa 78·80 Kto go zna 1 
re ska Irena przyjmuie a97ok 

Zachodnia 52 telefon ~~~~~~o~~t~0~1~. ~g zdolni rutynowani Johan Hanke vel Hahnke b. wicepre mon tu. 
151·76. 8891 g 8959q POSZUKIWANI NATYCHMIAST zydent policji niemieckiej w latach oku 

i(gqno - sqrzedaż POTRZEBNA pomoc do pacji w Łodzi, oskarżony jest o to, że 
Wolność - „ - Kn?Ck·auit." 

Progr~m radiowy na p~ątek 
de~~a·wsze audycie 

Z POWODU wyjazdu 
sprzedam motocykl 
NSU 4 taktowy 3'.:0 na 
ch?dizie. w·iadomośc 
Jaracza 36 u dozorcy. 

8969k 

12.00 Dziennik południowy, 12.25 Pieśni 
Jana Sibeliusa, 13.00 Koncert rozrywkowy, 
13.45 Franciszek Liszt „Kompozytor tyqodnia". 
15.30 Chrońmy przyndę ojc·zystą, 15.45 Kwa­
drans lekkich utworów, 16.00 Dziennik popo· KREDENS kuch enny 
łudniowy, 16.30 Pieśni, 16.45 Audycja dla -::ho- sprzedam tan'o. Dow­
rych, 17.00 „Zwiedziłem Wystawę Ziem Od- borczyków 23 (rón Na­
zyskanych", 17.15 Koncer~ dla przod?wników wrnt1 stolarz. 8ą15q 
pracy, 18.00 Mówi Wystawa Ziem Odzyska· MEBLE wszelkieqo ro­
nych, 18.05 W rytmie tanecznym, 19.00 Audy- dzaju, Garderoby od 
cja Organiizacji „Służba Pols :e··, 19.15 ;;Hra- 37.000, łóżka od 18.000 
bina" - opera w 3 aktach. W przerwie ,,Eman st?liki radiowe od 2 ty 
cypantki" 42 odc. pow. Bolesława Prusa, 21.30 I sięcy poleca Mechani­
Dz-iennik wieczorny, 22.00 Muzyka taneczna, I czna Wytwórnia Mebli 
23.00 Ostatnie wiadomości, 23.10 Muzyka ta· Miszczak, Główna 22, 
neczna. tel. 116-17. 8434k 

· Warunki d')bre rnowa. Kamienna 16 m. z jego rozkazu grupa gestapowców 
12 8962 Zgłosić się Biuro Reklam OrrJos:ieil 

) q ,,PRASA" wkroczyła do hotelu Astoria, gdzie za-
POTRZEBNI zaraz frv-zjer[ka) i ucizeń na sia Piotrkowska 55 5205 aresztowano szereg osób i rozstrzelano. 
łe. 11-g') L'istopada 1 o. Za jego sprawą urządzili siepacze pa· 

8CH13g mfętny krawy czwartek w Łodzi. 
POTi.ffl'""'lA nomoc de 51LNIK ELEKTRYCZNY TRÓJFAZOWY Trzech ludzi, powieszonych na Rynku 
mowa . Wiadomość Da· prądu zmiennego Bałuckim wisiało przez cały dzień. 
szyńskiego 17 m. IR. 2'2'l·380 40-45 KW obr. 675-725 

8CJfi4g i wirnikiem pierścieniowym Hahnke poza tym oskarżony jest o 
POTRZEBNA od "araz znęcanie się nad Żydami, na terenie 

·• zakupią h ł d 
uczciwa pracowni~a - PORTOWE ZAKŁADY PllZEMYSŁU g etta Ó zkiego. 
domowa. Warunki do rt.USZCZOWEGO r OLEJARSKIEGO Wszystkie osoby, które mogą złoży~ 
bre. Magistracka 25 · ·\MADA OLEO UNION ŻUŁA WY J0 akiekolwiek zeznania o tym zbrodnia-
m. 14. 8914g 
POTRZEBNA p-0moc do pod Zarządem Państwo·wym rzu wojennym, proszone są o zgłosze-
mowa do dziecka. Po- Gdańsk, ul. Załogowa 10 nie się do Prokuratury - pokój 21! 

B903k I . 
!udniowa 20-87. 8956g ---·------------....;. P • Dąbrowskiego 5. (m1) 

-----------------------------------~ Redak'or Naczelny: E. KRONIEWICZ 

D-028526 
Adres Reda kej! t Administracji: lód:!:. aL Piotrkowska 102a. Tel.: 137-47. Działu O;il0sz eń: P1otrk'"""•ka 

Telefony R(;dakcJi: Kronika - 129-13, S;>ort - 137-47. Redaktor Nae"Lelny - 112-60. 
Prenum.. m!AAlecz.na zł. 120. - Zamawtać I wpłacać: Kolportaż: f.ód:!:, Z.,.,trki 17. P.K.O. 'lr. VII - 1331 • 

• 

SS. tel.: 111-50. Wydawe9 
.,.EXPRESS lLUSTROW ANY" 




